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Piłsudski walczy przeciw Rządowi i Polsce. 


Już we Środę po poł. otrzymaliśmy 
wiadomość o zbuntowaniu się niektó- 
rych oddziałów wojskowych w okoli- 
each Warszawy. Uważając jedhak, 
że jest ona może przesadzona — nie 
chcieliśmy niepokoić naszych Czytel- 
ników niepotrzebnymi ałarmami. Tym- 
czasem obeonie otrzymaliśmy potwier- 
dzenie wczorajszych depesz z czego 
okazuje się, że na czele zbuntowanych 
pułków stanął Piłsudski — i rzucił 
je na mosty Kierbedzia i Poniatow- 
skiego obsadzone z przeciwnej strony 
przez wojska wierne rządowi. Wy- 
wiązała się ostra walka w czasie któ 
rej przybył ne most Poniatowskiego 
Pan Prezydent Wojciechowski, propo- 
/nując Piłsudskiemu rozmówienie się. 
"Piłsudski zgodził się na to — jednak- 
że, kiedy Pan Prezydent wezwał go do 
posłuszeństwa prawu — odrzekł dosło- 
wnie; „Droga prawa jest dla mnie 
zamknięta”. = Wówczas Pan Prezy- 
dent zwrócił się do otaczających Go 
żołnierzy — ze słowami: — „Teraz 
kolej na was. Spełpijcie swój obo- 
iązek względem państwa”. 

Po tej rozmowie — w jakiś czas— 
a mian. około godz. 18,45 padły znów 
strzały przyczem z obu stron walczą 
ey ponieśli straty. Rannych umiesz- 
€Zono w szpitalych. 
O godz. 7-ej wiecz. we środę Rada 


_belskiego. 

Równocześnie ukazała się odezwa 
ana Prezydenta Rzplitej do żołnierzy 
olskich, wzywająca do posłuszeństwa 
ządowi i do wytrwania w wierności 
żołnierskiej. Odezwę podpisał prócz 
Pana Prezydenta — jeszcze gen. Mal- 
czewski Minister Spr. Wojsk. 

Piłsudski w Stolicy. 
| Walki uliczne. Belweder 
w ogniu: 

O godzinie 8ej40 we środę woj- 
„ska zbuntowane przedariły się przez 
"mosty do Warszawy, zajmując Zamek 
4 komendę miasta, w której Piłsudski 
"urządził swoją kwaterę. Parę minut 
po 9-ej gen. Żeligowski z 2-me 1nny- 
mi generałami udał się do Belwederu, 
Ządając w imieniu Pisudskiego ustą- 
„pienia Rządu. fan Prezydent odpo 
"wiedział odimnownie. Na to Piłsudski 
rzucił swe wojska Belweder. Na 
Placn Trzech Krzyż szło do walki 
przyczem sytnacja stela się trudną. 
a szczęście Bałweder nie został zaję- 
žy — broniony zaciekle przez wierne 
Rządowi oddziały. 


„wów i Poznań wysyłają po- 
itki Rządowi. Organizacje 
Społeczne są zdecydowane 
bronić Rząd. Komunikacjaze 
stolicą przerwana. 


W trakcie walk nadeszła wiadomość 
wysłanie posilki wojskow z 


W 


na 


d 
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Poznania (prowadzone orzez gen. Hau- 
snera) i ze Lwowa, przez gen. Sikor- 
skiego. Równocześnie nadeszła da 
Premjera depesza od całego Szerega 
wiernych Rządowi Organizacyj wyra- 
żająca gotowość bronienia Rządu do 
ostatniej kropli krwi. Odezwę podpi- 
sały: (l Związek Oficerów Rea.'i 
przeniesionych w stan spoczynku, 2) 
Zwiąa. Padof. rez. 3) „Sakół* 4) Tow. 
Powst. i Wojak. 5) Zw. Hallerczyków 
6) Zw. Dowborczyków 7. Zw. Młodzie- 
ży Polsk. 8) Stow. Porządku Publi- 
cznego 8) Akademickie Koła Między- 
korporacyjne; 1 kilka innych. Siły tych 
Związków wynoszą przeszło 100,000 
osób. Na piątek zwołano  zbiorkę 
wszystkich powyż. wym. oryanizacyj. 

Komunikacja ze stolicą przerwana 
— stanęły wszystkie pociągi, ponieważ 
Dworzec główny zostai opanowany 
przez wojska zbuntowane. Ludność 
cywilna Warszawy na razie jeszeze 
nie bierze żadnego udziału w walkach. 
Na czele zbuntowanych oficerów stanął 
gen. Gustaw Dreszer — Orlicz, — by 
ły ofieer Piłsudskiego. Ogólnie jednak 
oficerowie wypowiedzieli się po stronie 
Rządu. Zs Piłsudskim opowiedziała 
się P. P. S. i organizecja „Strzelec“ 

O godzinie 2-ej w nocy d. 13— 
przerwaną została komunikacja telefo- 
niczne ze stolicą. 

Manifestacje w Poznaniu. 


Poznań — począwszy już od środy 
stał się widownią potężnych pochodów 
i manifestacyj, potępiających wystą- 
pienie Fiłsudskiego.  Nieprzeliczone 
tumy osób brały udział w pochodzie. 
Orkiestra graia hymn faszystowski. 
We czwartek w eałym Poznęniu razle- 
piono odezwę deklarującą Wielkopolskę 
po stronierządu. Odezwę podpisały or- 
ganizacje: Zw. Lud. Nar.. Nar. Par. 
Rob.. P. S. L. Piast, Chrz:— Dem., Str. 
Chrześć Narod. 

Wielkopolska i Pomorze. 

Organizacje Wielkopolskie i Pomor- 
skie solidaryzują się calkowicie Z or 
ganizacjami poznańskimi. 


Syłuacjaw Warszawie. 


Donoszą nsm (18. 5. godz. 8 rano) 
że sytuacja w Warszawie jest nastę- 
pująca: Wojska rządowe znajdują się 
w Wielobokach, Łobzowiance, w Bel- 
wederze, w Szkole Podchorążych i na 
ul. Koszykowej. Reszta Warszawy 
zajęta przez zbuntowanych stronników 
Piłsudskiego. Aleje Ujazdowskie 
ogniu karabinó' szynowych. Sto- 
licy grozi glód; gdyż wszelki dowóz 
żywności ustał. Soo. ziewaną jest pod 
Warszawą decydującn bitwa zbunto- 
wanych z posikami, jakie nadeszły 
właśnie ze Lwowa i Poznania. 

Piisudski rowokacyjną © 
dezwę, aswolującą ludność do czynne- 
go wystąpienia prz Rządowi i 
Sejmowi. 
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Bitwa na ulicach Warszawy! 


Sytuacja w kraju. 


W innych miastach Polski panaje 
zupełny spokój. Lndność cywilna z - 
chowuje się z rezerwą — większa je- 
dnak życzliwość panuje dla rządu niż 
dla Piłsudskiego, który uplanował swe 
wystąpienie na własną rękę — bez pa 
rozumienia się z nikim. 


Wiadomości niepewne. 


Ponisważ komunikacja ze stolicą 
przerwana — zmuszeni jesteśmy czer- 
pać swe informacje z innych źródeł 
— dlatego też podajemy je z zastrzeże- 
niem, że mogą się Okazać bezpodstaw- 
nemi. Otóż, jaz się dowiadujemy, po- 
dobno Rząd wyjechał z Warszawy do 
Poznania — jednskże samochody, wio- 
zęce ministrów Zostały zatrzymane w 
Łodzi, przyczem wojsko aresztowało 
ministrów — nie pozwalając im udać 
się w dalszą drogę. Z innego znowu 
źródła dowiadujemy się, że zarówno 
Rząd jak i Pan Prezydent Rzplitej u- 
rzędnją w Poznaniu. Podobno pan 
premier Witos w przemowie do tlumów 
jeszcze w Warszawie miał się wyrazić 
ze będzie wałczył do ostatniej krop- 
li krwi w obronie Rządui Konstytucji. 
Pewnem jest jedno — a mianowicie, 


że Piłsudski ogłosił dyktaturę wojsko- | Dwaj ministrowie — Pięch oki į 
wą — i że w stolicy wszystkie oddzia- | Osiecki wyj shali aeroplanem do Po 
ły okoliczne za wyjątkiem 4-ch pułków | Znani, skąd będą przesyłać wiadomo- 


— przyłączyły się do zbuntowanych 
— waleząc przeciwko Rządowi. Pew 
nem jest, że Warszawa stała się wi 
downią ciężkich walk bratobójczych. 

Co będzie dalej — podamy naszym 
Czytelnikom w następnych numerągch. 


Sprawdziły się nasze 
przewidywania. 
Sytuację, jaka wytworzyła się obe 
enis „Gios Wąbrzeski przewidział parę 
dni naprzód. Zestawiwszy fakt, że 
Piłsudski coś zanadto tręci się w sfe 
rach rządowy: h., że za bardzo intere- 
suje sie wypadkami bieżącs mi, Z jego 


odmową objęcia prezesury Rady Mi-|, ; 

nistró ej > a snuliśmy sta a ga ni sęk tej 8p al sa $ „Piłsudsk ną piai SE. 

ge rdaż: TRAFO - y : '|jąc go do złożenia broni — na co Pił- 

który okazał się słuszny, że Piłandski|-_;.1; mig} ; 

ANa A | ; : Sudski miał podobno odrzec, że czyn 

1ĘZ NIE po Gyk is ERTA: Wynił jem tych jeg ie ma na celu objęcia dę tetury 

rozważań naszych —— był artykuł „pt. | tpojskowej — ale że jest jedynie zbroj- 

„Polska a Pilsudski“ — który ukazał), OB TAORE PZ FZ dE : 
; ' à 3 = |ną manifestacją przeciwke rządowi 

sie w ostatnim numerze „(Głosu Wea- p Witos 


brzeskiego”, a za który niektórzy mieli 


do nas preteusję, że niepotrzebnie 
straszymmy Czytelników. Nie spodzie 

waliśmy się tylko, že przynuszczeni 

i przewidywanie nasze sprawdzą Się 
aż tak adko, sądziliśmy raczej, że 
jest to jeszcze «westją kilkunastu doi. 
Tyraczasem Piłsudski nawet nie chciał 
poczekać, aż nowy rząd obejmie wła 

szę — tylko razu rzucH się, aby go 
zgnieść. Znając osobę Piisudskiego — 


móżemy śmiało powiedzieć, że nie spr 

cznie on, dopóki nie dopnie awego. 
Dlatego musimy wszystkie siły wytę 
żyć, aby nie dopuścić do powtórnej 
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Rok VI 


wladzy demagogji i anarchji, jaka 
z chwilą zwycięstwa Piłsudskiego — 
ogarnie cały kraj. 


Ostatnie wiadomości. 
Radje własne. 


Warszawa w rękach wojsk 

rządowych. 

Według otrzymanych przez redakeję 
naszą wiarogodnych wiadomości = 
wojska zbuntowane cofają się za Wisłę 
Warszawę opanowały niemal caikowi- 
cie wojska wierne rządowi. 

Piłsudski aresztowany ? 

Narazie nastąpiło zawieszenie bro- 
ni w stoliey — przyczem rozeszła się 
pogloska, niewiadomo czy prawdziwa, 

| Pilsudski zostął aresztowany. 
Równocześnie z tego samego Źródła 
mamy wiadomość o zabiciu gen. Żęli- 
gowskiego. 

Ozy powyńcze wiadomości oparte 
Są na prawdzie narazie stwierdzić 
niepodobna. 

Odezwa Ministra wojny. 

Minister Spraw Wojskowych gen. 
Malczewski wydał do wojska odezwę, 
której nawołuje żołnierzy do wier- 
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ności i wytrwknia na stąpowisko w 
obronie praworządności i konstytucji. 


Sikorski w stolicy. 
Gen. Sikorski — na czele 4 go pul- 
ku p. przybył ze Lwowa — i — jak 
się dowiadujemy zajął ostątnio Pragę. 


Ministrowie w Poznaniu. 


ści, informujące zagranicę o przebiegą 
zaburzeń stolicy. 

teszta Rządu 
derze. 


obraduje w Belwe- 


Tryumwirat w Warszawie. 

W zrozumieniu wysoce nuiebezpie- 
eznej uacji — w gtolicy został u- 
tworzony Tryumwirat, złczony z prem- 
Witòga, gen. Z»gorskieżo i gen. 
dowskiego. Władza tryamwi- 
st niemal dyktatorska. 


jera 

Rozw 

ratu ji 
Co mówi zagranica? 

Zs pośrednictwem własneg': radjo- 

telefonu trzymaliśmy Z Zagranicy 

wiadomość, że Pau Prezydent Rzpli- 


Uwaga. 


— bpiękua 


2 man festacja! 
i sposób manifestuje swe nieza 
ie chyba warjat. Więe dla 
festowania*  niezad lenia 
Pilsudakiego — ten sam Pił- 
i z najzimniejszą krwią posy= 
ludzi na pewną Świerćł.. 

zamanifest "wania — roz- 
się bez nemysłu walkę bra- 
przelewa niewinoą krew.» 
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się Państwo na nejgorsze 
Zaiste — piękna manife- 
Red. 


Samobójstwo gen. 
Sesnkowskiego. 


Z Poznania nadeszła dó nas wis- 
domość, że gen. Mosnkowski trzema 
wystrzałami z rewolweru usiłował 
odebrać sobie życie. 

W stanie ciężkim przewieziono go 
do szpitala — gdzie podobno życie : 
kończył, eo jednakże nie jest stwier- 
dzonem napewno. 

Pomoc zbuntowanym. 

Donoszą nam również, że z Wilna 
nadciąge gen. Rydz — Śmigły 'na cze 
le dywizji wojska na Pilsud- 
skiemu. Także samo % Grodna wy- 
ruszył również na czele dy wizji gen. 
Berbeeki. 

Pomoc Rządowi. 

Ze Lwowa wyjechały dwa pułki — 
celem niesienia pomocy rządowi je- 
dnakże po drodze zostały zatrzymane 
w Lublinie. 

Z Poznania również na pomoc rzą- 
dowi wyjechały dwa pułki — kiedy 
jed dotrą Warszawy nie 
wiadomo ? 


Prawdopodobni 
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pomoc 


do 


jazda koleją zo- 


staje celowo wojskom utrudnioną, być 
więc może, 1ż będą one zmuszone u- 
J $ . 1 

Geć Się QC stol ` szo lub ı ITO" 
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Tendencyjne plotki 
niemieckie» 

Wezoraj we czwartek otrzymaliśmy 

z Berlina z biura Wolffa „wi 

ja koby ola ZenIia telefon czne w całej 

Polsce zostały pozrywa jraz, że zo” 
stała zarządzona ogólna mobilizacja. 

W rzeczywistości obie te wiadomo- 

Ści są absolutnie nieprawdziwe — a 

celnm ich jest jedynie tylko chęć osta 
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tecznego skompromitowania Polski 
wzniecenia popłochu w całej Fiuropie. 


Już to trzeba przyznać, że niemcy 
nie pomijają żadnej sposobności byle 
tylko możliwie najbardziej zaszkodzić 
Polsce w opinii całego kulturalnego 
świata. 


Warszawa w ogniu walk. 
Bombardowanie Warszawy. 
Godz. 8.40 W nocy z czwartku 
na piątek stolica była terenem krwa- 
wych walk, pomiędzy rewolucjonista- 
mi a wojskami rządowymi, na czele 
których stoi gen. Sikorski. Lotnicy 


| | 


wojsk wiernych rządowi bombardują 
gmachy stołeczne, zajęte przez wojska 
Piłsudskiego. mach Ministerstwa 
Spraw Wojskowych zamieniony został 
w gruzy — jak zresztą i wiele innych 
gmachów. 

Dotychczas 500 zabitych. 

Godz. 9-ta. Walki na ulicach War- 
szawy trwają ciągle. Dotychczas zdo- 
tano naliezyć przeszło 500 zabitych — 
nie są to jednakże wszyscy, gdyż do 
bardzo wielu trupów nie można było 
dotrzeć z powodu ognia. Liczba ran- 
nych dotychczas ustaloną nie została. 

Bratobójcze oddziały 
pomorskie. 

Godzina 9-ta Z Torunia wczoraj 
wyruszyła eskadra lotnicza na pomoc 
wojskom rządowym. Równocześnie 
niemal — wyruszyłu eskadra lotnicza 
z Grudziądza ale na pomoc zbuntowa- 
nym zwolennikom Piłsudskiego. Z 
Grudziądza również wyjechał 64 puik 
piechoty udając się z pomoeą Rządowi. 
W ilno po stronie Piłsudskiego 

Godz. 9ta min. 40. Z powodu na- 
desianych da Wauszawy wiłdomości o 
wyruszeniu z Wilna i Grodna dwuch 
dywizji pod wodzą genersłów Rydza- 
Śmiglego i Berbeckiego — aeropiany 
rządowe bombardują dworzec Wileń- 
ski w Warszawie (na Pradze) celem 
utrudnienia przyjazdu pomocy bunto- 


WDKOM. 


Wiadomości Redjoloniczne. 
szwajcarskich towarzystw 

radjowych. 

Brosdeastingi w Bernie, Lozannie, 
Genewie, Bazylei i w Zurychu utwo- 
rzyły jedną wspólna organizację. 
Bodźćem do zjednoczenia były wzglę- 
dy materjalne oraz chęć podniesienia 
poziomu artystycznego szwajcarskich 
towarzystw radjowych.  Zurychowi, 
który siłę swoja zamierza powiększyć 
do 5 kw., zjednoczeni zapewnili sta- 
nowisko uprzywilejowane. Liczba ra- 
djoabonentów zurychskich przekroczy” 
ła obecnie 24.000. 

Letni sezon w programach 
i angielskich. 

B. B. ©. (British Broadcasting Co) 
zamienia na okres letni godziny nada» 


Fuzja 


Wycieczka w sprawie 


Eo e 
elektrowni. 
Wyjazd. 
W poniedziałek d. 10. b. m. wyru- 
szyła z Wąbrzeźna Komisja, której 


zadaniem było zwiedzenie elektrowni 
niektórych miast pomorskich, a mian.: 
Świecia, Gródka, Chełmna i Chełmży. 
W skład komisji weszli następujący 
obywatele naszego miasta : p. burmietrz 
Szware, przewodn. Rady  Miejsk. 
p. Grajśwski, zast. przewodn. p. Szezu- 
ka, radni pp. Hejdel i Makowski, de- 
cernent elektrowni Wąbrzeskiej p. Ga- 
szyński oraz członkowie komisji ele- 
ktrowni pp. Grabowski i Wawrzyniak. 


Podroż. 


Komisja wyruszyła o godz. 9 ej ra- 
no dwoma automobilami, nadesłanymi 
z firmy Siemens z Gródka — w to- 
warzystwie panów inżynierów Rzepki 
i Griinwalda. Pogoda była poprostu 
wymarzona. Na niebie — gdzienie- 
gdzie klębiły się lekkie chmurki... Au- 
ta mknęły lekko i bez wstrząśnień — 
mijając w pędzie przydrożne wsie po- 
morskie — malowniczo i efektownie 
odbijające bielą chat i dworków od 
młodej zieleni pól... od ciemnego błę- 
kitu niebios... W niepewnem oświetle- 
mia słońca — lękliwie jakby rzucają- 
cego blaski swe na — ledwie do ży- 
cia obudzoną ziemię — przepiękny kraj 
obraz pomorski wydawał się cudniej- 
szym jeszcze... bardziej polskim. 

— Jakiś dziwny spokój ogarnął 
naturę... napełnisjąc ciszą Serca 08z0- 
łomionych tą świeżością poranku lu- 
dzi!.. Troski... niepokój.. stagnacja... 
spadek złotego... przesilenie rządowe — 
wszystko to nagle, jakby czarem zdjęte 
gdzieś uleeisło — i przed godziną je 
azeze skłopotani nasi podróżniey — 


wczuli się sercem całem w ZA! roz- 
kwitającej przyrody...stająe się jakby 


jej cząstką, zespoliwszy się z nią cał 
kowiciel.. 
Elektrownia w Morsku. 

Niestety — nie długo można się 
było oddawać kontemplacji. Przed 
autami zamigotały jakieś zsbud» 
wania 1 rozległy się czyjeś glosy zmie- 
szane — i auta, wprawną zatrzymane 
dłonią — stanęły jak wryte! 

Był to majątek Morsk — pierwszy 
etap wycieczki. Członkowie komisji 
wysiedli z samechodów — celem zwie- 
dzenia urządzenia tamt. sieci elektry- 
cznej, co trwało dosyć długo, gdyż to 
warzyszący wycieczce p. inżynier 
Rzepka objaśnia wszystkim sposób bu- 
dowy i urządzenie wspomnianej sieci, 

Wysłuchawszy rzeczowych obja 
śnień pana inż. R. — umieszczono się 
znowu w autach, które ruszyły dalej 
w kierunku Świecia. Po przybyciu 
na miejsce — w pierwszym rzędzie — 
za łaskawem zezwoleniem tamt. bur 
mistrza p. Kostki. — Komisja zwie- 
dziła elektrownię świecką, która z ol 
brzymiego gmachu — przeniesioną z6- 
stałs do jednego małego pokoiku, pod- 
czas gdy jej dotychczasowe locum 
przeznaczone zostało na wozownię 
dla Streży Ogniowej. 

Przybycie do Świecia. 

Elektrownia w Świeciu — może i- 
stotnie służyć za przykład dobrej i so- 
lidnejorganizacji, całą bowiem jej ob- 
sługę stanowi jeden człowiek. Nie 
zawsze chyba ma się sposobność wi- 
dzieć podobną czystość i schladność — 
jak włeśnie w tej maleńkiej dziś ele- 
ktrowni Świeckiej. Prawda — gorzej 
nieco przedstawia się tam kwestja 88- 
mego prądu — gdyż prąd tamtejszy 
jest stały — a więc tem samem już 
gorszy od zmiennego. Jednakże — je: 
gli chodzi o same funkcjonowanie ele- 
ktrowni — jest ono bez zarzutu — tak 
samo, jak jej porządek! organizacja 
— istotnie niecodzienna. 


wań. Z początkiem mają pr.gram 
dzielory będzi na 2 części: pierwsza 
trwać będzie od 9 do 10.30, druga od 
11 do 12. Komun'kat prasowy ogła- 
szany będzie w przerwie pomiędzy 
obu częściami; Trzy razy tygodniowo 
nadawana będzie muzyka taneczna od 
11.30 wiecz. 
Nowa walka. 

W- Chicago utworzył się związek 
do walki z nieumiejęt nymi radjoodbior- 
cami. Związek wypowiedzisi walkę 
zarówno złym aparatom, jak i tym ra- 
djoamatorom, którzy przez powiększe- 
nie reakcji lub złe manipulowanie apa- 
ratem przeszkadzają w odbiorze swoim 
sąsiadom. Członkowie związku nie płacą 
żadnych składek — wystarczy najźzu- 
pełniej prośba o pomoc przeciwko ,„Te- 
akcjonistom'. Cały związek natych- 
miast solidarnie przystępuje do poszu- 
kiwania, „nakrycia i unieszkodliwienia 
radjoindolenta. 


W Niemczech. 


Statystyka wykazuje dalszy wzrost 
liczby sbonentów: z 1.184.236 na dzień 
l mśsrca podniosła się do 1.205.310 na 


5 po południu i w niedzielę powrócił 
do Kingsbay. 
Wiadomość tą potwierdzają. 


Pułk. Byrd okrążył biegun. 


Lotnik ameryksński Byrd dotarł 
do bieguna północnego. a po 15 go” 
dzinnym locie powrócił do Spitzbergu, 
gdzie został powitany przez Amund- 
sena i zalogę sterowes „Norge“. 

O swoim losie po powrocie do Kings- 
bay zakomunikowai Byrd,że sa apars 
cie typu Fokkera o3 motorach okrą- 
żył kilkakrotnie biegun północny aby 
dokonać pomiarów rmeteorologieznych. 

Indjanin ze szczepu Siuksów 
otrzymuje katedrę  profesorską. 

Nev-York. Pierwszy Indjanin, któ- 
ry otrzymał katedre profesorską, ĝo- 
chodzi ze szczepu Sioux'ów na tery- 
torjum Roseblued w Dakocie południe- 
wej, s nazywa się Brave Hawk. Bę- 
dzis on wykłsdał w uniwersytecie 
Ćhvenne folklor indyjski i historję 
obyczajów indyjskich. 


Straszne burze w Alpach. 
Pioruny i wiatry. — Spłonęło 180 


dzień 1 kwietnis, przyrost więe w sią- domostw. — 60 wypadxów śmierci. 


gu jednego miesiąca wynosi 21.000. 
Meeting radjowy. 


14 maja mija dziesięć lat od chwili 
założenie w Anglji Narodowej Ligi Po- 
mocy (National Savings Movent). W 
dniu tym w Albert Hall w Londynie 
odbywać się będą uroczystości w za- 
sie których głos zabierać będą naj- 
świetniejsi mówcy Anglji. Od godz. 
7-ej przemawiać będą: Książe Walji, 
Sr Austen Chamberlain, Winston 
Churchill, Philipe Snowden, Loyd Ge 
orge i lord Asquith. Radjo rozajesie 
po áwicejie ich przemówienia. 


z calego świata 


Biegun północny zdobyły ! 
Lotnik amerykański Byrd 
— zwycięzcą. 

Wedle kablowej wiadomości, nade 
slanej do „New Standard“, pułkownik 
amerykański Byrd, który w soboię ra- 
no o godz. 2-ej podjął lot do bieguna 
północnego — osiągnął swójcelo godz. 


Zwiedziwszy i zbadawszy dokładnie 
elektrownię świecką — komisje ndała 
się w dalsządrogę — t. j. do Gródke. 

Gródek. 

Elektrownia gródecka jest urządzo” 
na nieco odmiennie, niż reszta pomor- 
skich elektrowni. Wykorzystano tu- 
taj w sposób prawdziwie fachowy ca 
łą siłę pędn miejscowej rzeki Czernej 
Wody. EKnergja wody jest zużyta w 
ten sposób, że prąd rzeczny, wstrzymy* 
wany przez sztnezne zapory — i jest 
następnie blisko kilometrowym kanałem 
doprowadzany do eletrowni, jako siła 
pędna dla maszyn. 

W ten sposób — el*ktrownia po- 


chłaniająs minimum kosztów, — opła 
ea Się wspaniale i funkcjonuje dużo 
lepiej, niż elektrownie innego typu 


Hodowla ryb Ponieważ jednak tur 
bina, elektrowni mogłaby w jakikol- 
wiek sposób ujemnie wpłynąć na Zary- 
bek zapobieżono temu, budując basen 
objętości 35—40 em. Zadziwiającym 
jest fakt, że w tak maleńkim baseni- 
ku mieści się z górą 4000 —ryb prze- 
ważnie pstrągów 1 maren. 

Ryby te żywią się przeważnie tem, 
co im przyniesie woda, jednakże z 
chwilą, gdy tej naturalnej żywności 
im braknie, (o czem się hodowey dô- 
wiadują zapomocą specjalnie zbudo 
wanej saklanej rurki) WÓWCZAS 
rzuca się de wody siekane jajka lub 
drobniutkie kawalątka wątroby — ì 
w ten sposób odżywia się maleństwa, 
dopóki znowu woda czegoś nie przyniesie 


Chełmno i Chełmża. 


Zwiedziwszy dokładnie zakłady ele- 
ktrowni grodecziej komisja udała się 
do Chełmna — a stamtąd do Chełmży, 
W obu tych miastach elektrownie 
mieszczą się w maleńkich pokoikach i 
nie wymagają absolutnie żadnej obsłu- 
gi. Co jakiś czas tylko (w odstępach 
dwutygodniowych) monter zagląda do 
sali maszyn, czy która z nich nie wy- 


— Panika wśród mieszkańców. 

Od kilku dni szaleją w Alpach nie- 
bywsłe burze pgolączone z piorunami. 

W wielu miejscowościach powstały 
pożary, które spaliły 180 domostw. 

Kroniki notują 60 wypadków śmier- 
ci i porażenia piorunami. 

Burzom towarzyszą silne wiatry, 
wyrządzające ogromne szkody w ogro- 
dach. 

Wśród mieszkańców niektórych 
wsi kórskich powstala mistyczna trwo- 
ga przed burzemi, a przerażona ludność 
zapełnia świątynie zanoaząc błagania © 
odwrócenie nieszczęścia. 


1.4 K 
Wiadomości potoczne 
Wąbrzeźno, dnia 14 maja 1926 r. 

— 40 zł. dla najbiedniejszych mis- 
eta Wąbrzeźna i gminy Niedźwiedź 
złożył Waeław Mieczkowski. Zebrane 
za wstęp io muzeum Niedźwiedzkiego. 
Ofiarę wręczyliśmy burmistrzowi p. 
Schwarzowi zaś drugie 10 zł. p. Sigur- 
skiej dla Tow. Św. Wincentego a Paulo. 

— Podziękowanie. Na pewną bie- 
dna osobę ofiarował kupiec p. Białacki 
maga naprawy. Pozstem elektrow—l 
jest cały czas zamknięta na głucho na 
i zaopatrując całe miesto w Światoł 
i się pędną nie wytwarza przytem 
absolutnie żadnego hałsan, Nigdyby 
się nikt nie domyślił, przechodząe, że 
tnż obok niego znajduje się elektro- 
wnia — tek cicho fankejonuje tamtejsza 
maszynerja. 


i 
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Kres podróży. Powrót. 


Wróciwszy do Wąbrzeźna komisja 
udsła się z kolei do naszej elektrowni! 
I co za szalony kontrast.. W miejsce 
spokoju i ciszy — hałas, huk, zamęt! 
Maszyny ryczą... transmisje jęczą i wy- 
ją.. gmach fabryki kapeloszy trzęsie 
się cały... Poprostu — piekło.. Uj- 
rzawszy s powrotem ten szalony kom- 
pleks maszyn naszej elektrowni i przy- 
pomniawszy sobie, jak kapryśne i mar- 
ne światło rozsyła ta potężna rycząca 
i skomplikowana msszynerja — mima- 
woli westchnęli wszyscy dziękując 
Bogu, że te maszyny są już tak zepsu- 
te, że trzeba je będzie wyrzucić a na 
to miejsce połączyć się z elektrownią 
gródecką — i stamtąd czerpeć nadal 
zarówno Światło jak i siłę pędną. 


Radjo a elektrownia. 


Wiadomość ta jest szczególnie waż 
ną dla Gł Wąb.zerówno «e powodu ko- 
nieczności regularnego światła i siły 
dla naszej roaszynerji — jak i z po- 
wodu tego, że dotychczasowe hałasy 
elektrowni przeszkadzają w nsajwyż” 
szym stopniu włowieniu fal głosowych 
przez nasz radjoaparat. Z ustaniem 
piekła w elektrowni — i dla nas no- 
we otworzą się widoki — i będziemy 
już mogli dawać naszym Ozytelnikom 
najświeższe wiadomości niekiedy zu- 
pełnie głuszy huk maszynerji w ele- 
ktrowni. 
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1 derkę której cena byla 30.00 zł. za 
15.00 zł. oprócz tego 1 sienniki powle- 
czenie na poduszkę. 
i W imieniu biednych serdeczne „Bóg 
r zapłać”. 
Zarząd Tow. Pań. Mil św. Win. 
a Paulo. 
. — Sprostowanie. W n-rze 54 Glo 
su Wąbrzeskiego do notatki p. t. „Ze- 
branie Rady Miejskiej“ zakradła się 
pomylka Napisano, że o dzierżawę pla- 
eu sportowego stara się klub „Vambre- 
sja* podczas gdy rzeczywiście Btara 
się o to klub, „Pomorzanka*, eo niniej- 
szem protestujemy. 
Redakcja. 

— Operetka w Wąbrzeźnie. (0- 
peretka zjednoczonych Teatrów Toruń 
-Grudziądz) przybywa w pełnym ze- 
spole do Wąbrzeźna i odegra w ponie 
dzialek dnia 17. maja br. na sali p. 
Kaczyńskiego światowej siawy opere. 
tkę pod nazwą „Błękitna Krew“. 

Każdy. który był obecny na operza 
„EHlalka'* nabral przekonania, że Teatry 
Toruń—Grudaiądz stoją na wyżynie 
swego zadania i że nie mają zwycżza- 
ju mieszkańców miast prowinejona|- 
nych zbywać parodjami óper wzgl. 
operstek. Pospieszmy więc wWSZYSGY, 
miasto i wieś, na tą znakomitą operet 
(ką. a każdy odniesie dużo milych wra- 
żeń muzycznych. 

— Stowarzyszenie Urzędników 
Państw. Komun. i Samorządowych. 
W d. 22 kwietnia rb. na zebraniu w 
hotelu „pod Białym Orłem” pod prze- 
Mwodnietwem Komitetu, złożonego z pp. 
Dembskiego, Nałęcza, Milanowskiego, 
*Kurzyński ə — powstało ponownie 
"do życia Stow. Urzędników Państwo- 

| wych, Semorządowycł i Komunalnych. 
W skład Zarządu powyższego Stow. 
f weszły nastepujące osoby : 

Przewodniczący p. Dembski, zast. 
przewodn. p, Fiutowaki, sekretarz p. 
Stanisławski, zast. sekret. p. Rzeźnik, 
skarbnik p. Stafaniak. 

Jako ławnicy — wybrani zostali 
pp.: Góralski, Cesarz, Nałęcz, Czerwiń- 
ski, Kurzyński, Milanowski oraz pani 
| Dembsta. 
=  — Przedstawienie amat. w Go- 
flubiu. Tow. Gimn. Sokół z Wąbrzeź 
ma urządza d. 16 maja rb. w Golubiu 
/wielkie przedstawienie amatorskie p. t, 
„Gałgan — duch“ czyli „Trójka hultaj- 
ska“. Jesteśmy pewni. że wiele oby- 
watelek i obywateli Wąbrzeźna posple 
szy Tównież w niedzielę do Golubia — 
aby podziwiać srtystyeaną grę amator" 
ską naszego sokolskiego Zespołu. 
> Redakcja. 
— Węgorzyn pow. Wąbrzeźno. 
/(Obchód 3 maja). Tutejsze Tow. Po- 
„bwstańców i Wojaków obchodziło uro- 
Fozysto święto 3 maja według następu- 

Jacego programo : 
a O godzinie 8-mej rano zbiórka na 
boisku szkolnem w Węgorzynie, wszy 
Beich członków Tow. wraz z Katoli- 
ekiem Kolem Młodzieży z Orzechowa 
1 dziećmi sskoluemiz Węgorzyna i Za- 
 jączkowa, z ich nauczycielami na cze- 
le, skąd cały pochód z orkiestrą na 
azele 6 godz. 9 20 wymaszerował do 
kościoła w Orzechowie. W drodze do 
kościoła złączyły się w pochodzie dzie- 
1 szkolne wraz Z ich nauczycielem, » 
rezesem Towarzystwa Powst. i Woj 
p. Kwiatkowskim, który sformowa- 
szy dzieci, wyszedł na powitanie To- 
 waTzyst was Podczas nabożenstwa przy- 
| grywala orkiestra. Po zakończonem 
_ nebożeństwie, odbył się pochód na po- 
wrót do Węgorzyna, poczem się wszy- 
Scy rozeszli. O godz. 2 i pół, wma- 
| szerowało do Węgorzyna Towarzystwo 
„Sokół! z Dźwierzna w pełnym kom- 
plecie. Przywitani przez Tow. Powst. 
s Wojakow, Sokoli pomaszorowali ró- 
wnież na boisko szkolne, gdzie o godz. 
-ciej ponownie przybyły wszystkie 
„dzieci szkolne i „Kat. Koło Młodzieży'* 
i Tow. Powst. i Woj. Dzieci szkolne 
Fbyli swietnie ubrane i w narodowe ko- 
lory. Uformewsno pochód przez wieś 
do ogrodu druha Grzeszewekiego. Tut. 
Kat. Koło Młodzieży z Orzechowa dzie 
ci szkolne oraz Tow. „Sokół“ z Dźwier- 
zna odśpiewali kilka pieśni narodo* 
(wych na głosy. Równiez oddyły się 
konkursowe popisy przez dziuci szkol 
nych o nagrody i różne sporty przez 
wszystkia Towarzystwa, przy- 
zem przygrywała orkiestra. O godz. 
Bi pół. odbył się pochód na salę drn- 
ha rzeszewskiego, gdzie odegrano 


ję 


« 


przedstawienie amatorskie, oraz wy* 
konano różne deklamacje i śpiewy. 
Piękną,a wzruszającą przemowę 0 zna- 
czeniu Konstytucji 3 maja wygłosi 
druh Piontek nauczycie] z Zajączkowa, 
poczom dzieci szkolne cepuścily salę, a 
dorośli bawili sią ochoczo do białego 
rana. Całość obchodu wypadło uro- 
czyście i wspaniale, Należy dodać, że 
pomimo zimna jakie w tym dniu pa- 
nowało publiczność zgromadziła się 
dość licznie aby zamanifestować swe 
uczucia wobec Ojczyzny. 


— Toruń. (Prokurator objadający 
więźniów). Czytamy w Gł. Ludo, że zo- 


stał p. Łukanowski, prokurator przy 
Sądzie Apeleeyjnym w Toruniu urle- 
powany z powedu, iż władze przeko 
nały się, iż nie zasługuje na takie wy 
bitne stanowisko. Nie poruszając in- 
nych jego spraw, omówimy tylkn je 


go gospodarkę z więzieniem w Toru- 
aiu. Mówi się oto, że p. Łukanow 


ski, były prokurator przy Sądzie A. 
pelacyjnym i były przełożony więzie- 
nia wymówił sobie od inspektora wię- 
zienia rocznie 2 wiepsze, przypuszezał- 
nie conajmniej pięć sentnsrowe. Wie 
prze tuczono strawą więźniów. 

— Toruń. (Falszywe 20-złot.) Po- 
licja toruńska otrzymała wiadomość 
o puszezeniu w obieg na tamtejszym 
terenie fałszywych 20-złotówek. Pro- 

:dzi się energiczne dochodzenia ce- 
lem wykrycia faiszerzy. 
Toruń. (Hpidemiczni 
bójstwa w wojsku.) Onegdaj popełnił 
samobójstwo szeregowiec Śliwka z 31 p. 
p., bsdący na przeszkoleniu w een- 
tralnej szkole strzeleckiej. 

— Grudziądz. (Kradzież z wła 
maniem w magazynie firmy Kiewe). 
Nieznani dotychczas złoczyńcy włama- 
li się w nocy a soboty na niedzielę 
do magazynu firmy Kieweijprzy ulicy 
Starej, skąd wzięli najrozmaitsze rze- 
ezy ogólnej wartości 3000 złotych. 
Sprawcy weszli najprawdopodobniej w 
sobotę wieczorem do magazynu, gdzi: 
się ukrylii skąd w nocy wyszli i roz- 
poczęli rabunek. Uciekli przez okno 
za pomocą liny. 

— Grudziądz. (Samobójstwo) Star- 
szy oguiomistrz 16 pułku artylerji po- 
lowej i zarazem zastępta kapelmistrza 
orkiestry tegoż pułku, Zagórski, za 


samo- 


potr. popelnil w sobotę około południa 
samobójstwo, strzelając sobie z rewol 
weru w Skreń. W ręku samobójcy 
leżącego w łóżku, znaleziono fotogra- 
fję jakiejś mlodej kobiety. Dochodze- 
nias nad wykryciem powodów nieszczę 
Śliwego kroku trwają dalej. 

— Chojnice. (Z»miast do ślubu — 
do więzienia za dezercję.) W przed- 
dzień ślubn niejakiego HŁnkowicza, 
dzierżawcy majątku, zajechali przed 
jego domo godzinie 2 w nocy urzę- 
dniey polieji. Okazało się, że jest on 
poszukiwanym od dawna dezerterem 
wojskowym. Skuto go w kajdany 
i odwieziono do wiezienia w Choj- 
nicach. 

— Grudziądz. (Defraudant Zieliń- 
ski aresztowany we Lwowie.) Dono 
szą Ham, że b, urzędnik firmy „Unia“, 
Zieliński, który dopuścił się swego 
ezasu sprzeniewierzenia około 18 tysię 
cy złotych na szkodę firmy „Unia“ — 
został ujęty we Lwowie, przez tamtej- 
dzą policję. Zielińskiego odstawiono 
do sądu karnego w Grudziądzu, gdzie 
niebawem odbędzie się przeciwko nie- 
mu proces. 

— $trzebielno, pow. wejherowski 
(Aresztowaniehakaty gdańskiego.) Pod 
koniec zeszłego miesiąca aresztowano 
na tutejszej stacji gdańszczanina Ericha 
Wilhelma, który przy rewizji celnej 
w bezezelny sposób prowokował pol 
skich urzędników celnych wyzywając 
ich „Polnische Bande, polnische Lum 
pen“, dodając, że „te polskie gałgany 
wkrótce doczekają się coś ciekawego 
i nieprzyjemnego, bo niemiecka zemsta 
dotąd nie wygasła. * Polakożercę od 
stawiono do więzienia w Wejherowie, 
— gdzie go czeka zasłużona kara. 
Dodać należy, że polakożerca urodził 
się na polskiej ziemi, bo w Odziwiu w 
pow. starogardzkim. 

— Pieleszewo; pow. wejherowski. 
(Cygan nepada dziecko.) W ub. tygo- 
dniu na szosie w stronię Redy został 
napadnięty przez cygana 10-letni chło- 
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pczyk ze Śmiechows, któremu cygan 
odebrał zawiniątko z sukienką i far- 
tuszkiem dia dziecka. cygana ArEBZ- 
towano. 

— Bzpeta. (Wykrycie zabójstwa 
z przed 2 lat). Dwa lata temu zagluął 
bez wieści A. Pahl, nadleśny lasów 
neleżącysh do maj, Loehoein, gmina 
Szpeta hr. Aleksandrowicza i dopiero 
w tych dniach policja lipnowska wy- 
kryła, że Artur Pahl został zabity przez 
leśnego tychże lasów Romana Wojeie- 
chowskiego, którego policja aresztowa: 
ła. Wojciechowski przyznal się że za- 
bił Pahla, oraz wskazał miejsce, gdzie 
pochował trupa. 
Działdowo.  (Samobójstwe w 
hotelu.) W środę ub. tygodnia zgło- 
sił się w lokale p. Waruszewskiego 
niejaki M. Kurzyński, eleganeko ubra- 
ny, podając się za skupującego karto- 
tle i zażądał pokoju na kilką dni. 
Pokój też zajął w środę wieczorem 
przybywszy z podróży. Udając się na 
spoczynek polecił gospodyni obudzić 
ro we czwartek 9 11. O  jedenestej 
6 bm. ponieważ na pukanie do drzwi 
nikt nie odpowiadał, gospodarz wez 
wał policję, która zarządziła otwarcie 
drzwi. Gdy policja wkroczyła do po 
koju Kurzyński rozebrany leżał mar 
twy na podłodze, zaś kurek od gazu 
był odEręcony 1 pokój pełen gszu. O 
tem, że Kurzyński zamierzał popełnić 
samobójstwo, świadczy fakt, że wyjął 
z kuferka koszule zatkał nią otwar- 
tą dziurę w piecu, ażeby gaznie ucho- 
dził. Przy samobójcy znaleziono 7 gro 
szy, Oraz legitymacje i papiery dro 
bnej wartości — Sa s poprzed 


r 
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nio zamieszkiwał w cach przy 
ul. Gimnazjalnej nr. 8. 
— Starogard. Samobójstwe po- 


peluil 22 letni Bernard Jankowski, za 
mieszkały przy ul. Kościuszki. Sa- 
mobójca wystrzałem z rewolweru w 
skroń zadał sobie ciężką raną, Prze 
wieżiono KO do szpitala, gdzie po go- 
dzinie zmarł. 

— Bydgoszcz. W nocy z 4 na 5 
bm. strzelił do siebie z karabinu sze- 
regowiec Wydrowicz z lópp. w Byd- 
zoszczy. Władze wojskowe prowadza 
energiczne Śledztwo, celem ujawnienia 
przyszyn samobójstwa. 

Jest to jeden z wielu powtsrzają- 
mych się ostatnio wypadków samo- 
bójstw w wojsku. 

— Bydgoszcz. (Samobójstwo.) Z po- 


wodu nieuleczalnej choroby i bra- 
ku pracy technik Albert Goertz 
z Bydgoszczy popełnił samobójstwo 


przez powieszenie się w własnem mie- 
szkaniu przy ul. Osada 6. 

— Kartuzy. (Zakaz jarmarków.) 
Z powodu zachorowania bydła gospo- 
darza Młotki w Rokrowie na pryszy- 
cezycę zakazany został jarmark na zwie- 
rzęta racicowe (bydło rogate, nieroga: 
izuga, owce i kozy), który się miał od 


ibyć 12 go meja rb. Również zakazano 


spędów zwierząt racicowych na targi 
tygodniowe w Kartuzach. 

— Mała Komorza, pow. tucholski. 
(Nieszczęśliwy wypadek.) W dnia 3. 
bm. wydarzył się na szosie prowadza- 
cej do Tacholi przykry wypadek. Otóż 
16-letnia p. W., idąca z kościoła do do- 
mu, została przez nieuważnego cykli- 
stę L. (oboje z Komorzy) przejechana 
rowerem. Uderzenie było tak silne, że 
nieszczęśliwa upadła na szosę bez 
przytomności, doznając poważnego po- 
tłuczenia. Z trudnością dostała się 
wspomniana przy pomocy koleżanek 
do domu. Stan jej zdrowia budzi po- 
ważne obawy, toteż na drugi dzień 
przywołano lekarza, który stwierdził, iż 
wkrótce potłuczona odzyska zdrowie. 
Cykliści, trochę więcej uwagi przy 
omijaniu ludzi, gdyż każdemu i życie 
miłe. 

— Orłowo. (Sprytny oszust). Ja- 
kiś oszust zbierał w tutejszej wiosce 
składki rzekomo na dar 3 maja. O- 
szust podawał się za urzędnika i wy: 
lndził podobno od łatwowiernych lu- 
dzi ładną sumkę pieniędzy. gdyż każ- 
dy chętnie dawał na tak szlachetny 
cel. Oszusta aresztowano; pochodzi 
on z Podzamcza w powiecie kępiń- 
skim w Wielkopolsce. 


Czytajcie 
„Głos Wabrzeski“ 


Z calej Polski 


„Rząd został utworzony dla całego 
państwa a nie dla partyj* 
Oświadczenie prdmjera Witosa. 

Warszawa. Premjer Witos, który 
w godzinach wieczornych przybył do 
gmachu Sejmu, aby ustalić z riarszał* 
kiem termin najbliższego posiedzęnią 
Sejmu, oświadczył korespondentowi. 

Rząd, który utworzyłem, podykto- 
wany jest koniecznością, a nie pra- 
gnieniem władzy, która Polscę 
w obecnym zwłaszcza czasie i W Q+ 
becnych warunkach nie jest wcale 
przyjemną, ani teź pociągającąi którą 
u nas bardzo ezęsto wypada z rąk na 
ulicę niemal. Tego dowiodło i osta- 
tnie przesilenie. 
Usiłuje się przedstawić mój gabi- 
net. jako rząd prowokacji i walki, 
Nic bardziej fałszywego być nie mo- 
że, Rząd został utworzony dla całe- 
go państwa, a nie dla partji polity- 
cznej. Mam szczery zamiar prowa- 
kierunku rozszerzenią 
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dzić akcję w 
podstaw rządu, wciągnąć do współ- 
pracy tych wszystkich, którzy będą 
zdolni przezwyciężyć małostkowość 


i stanąć we wspólnym szeregu dla 
dobra państwa. 
seczem zrzec 


& ostatniej chwili. 


Piłsudski pertraktuje, 


(e7 dzina 11 pól. N dęszia do nag 
riad $ e Piłsuds nsiuje per- 
rasktowsć z Rządem za pośrednictwem 
Rataja. Generałowie Zagorski i Ro” 
ZWĄdOWBKI Starają Się wszelkimi siłą- 
mi przeszkodzić pertraktaejom. 

Posiłki dla Rządu. 
Godz. 1145 Piłsudczycy zajęli linję 


ki Skierniewice, 


lejową Warszawa 


TZeDrTowaazajĄG dokładne r "wizje po” 
iągów i zmuszając do powrotu garni- 
zony wojsk. jadące na pomoc Rzą- 
dowi. Mimo to jednak — armji rzą- 


dowej ze wszystkich stri 
ją posiłki. 
Piłsudski się cofa. 

(rodz. 11.55. Po niendałych per- 
traktacjach wojska Pifsudskiego zaczę- 
ły się cofać w kierunku na most Kier- 
bedzia. Krążą również pogłoskio pod- 
daniu się Piłsudskiego są to jednakże 
wiadomości niesprawdzone. 

„Atak wojsk rządowych na pozycje 
Piłsudskiego udał calkowicie. 
Gmach Ministerstwa Kolei Rządowych 
— i Aleje Ujazdowskie aż do mostu 
Poniatowskiego opanowały z powro- 
tem oddziały wierne rządowi. Szkoła 
Podchorążych i część 57 p. p. owła- 
dnęły gmach Min. Spr. Zagranicznych. 

Bazą operacyjną wojsk rządowych 
jest Mokotów. 
Sosnkowski zmarł. 
Gen. 


mość 


n nadciąga- 


BiG 


Sosnkowski, który na wiado- 
o buncie Piłsudskiego strzelił do 
siebie 3 razy — dzisiaj po operacji 


zakończył życie. 


W całym kraju panuje spokój. 


; W ostatniej chwili donoszą nam, ġe 
Żeligowski nie został zabity. 


Czy zastanowił się Pan nad tem 


że bardzo wiele osób, chcących poczy- 
nić większe zakupy nie wie jeszcze 
oistnieniu Pańskiego przedsiębiorstwa, 
nie zna tych specjalności, które Pan 
posiada, przepłaca u Pańskiego konku- 
renta, nie wiedząc, że towar u Pana na- 
byty, dzięki korzystnym zakupom do- 
brej organizacji i niskim kosztom wła- 
: snym — jest o wiele tańszy. :—: 


= a a 
Wieści z Pomorza. 

— Toruń. (Samobójstwo czy za- 
bójstwe? W sobotę raua znaleziono 
między Brzozą a Otioezynem w odległ. 
800 ma. ad Otłoczyaa w lesie trupa 
mężczyzny 24—26 lat z raną postrza: 
łową na prawej skroni. O 7 mtr. od 
trapa leżał pistolet flaber. 

W sobotę o godz. 2 w południe 
udała się na miejsce wypadku komisja 
policyjna i policyjuo lekarska celem 
stwierdzenia czy chodzi o zabójstw 
lub też o samobójstwo. 

Istnieje przypuszezenie, żo osobnik 
ten jest identycznym z jednymz ban- 
dytów, którzy napadli w tych dniach 
na stacji w Śtawkach pod Toruniem 
na pociąg warszawski. Jak już dono 
siliśmy, bandyci zostali odstraszeni 
strzałami pewnego Włocha, ja 4cego 
pociągiem. Możliwem więc, że jeden 
z napastników został raniony i do- 
wlók? się do Otłoczyna, gdzie skonsł. 

Śledztwo policyjne da nam niewąt 
pliwie w tej sprawie niezadługo wy- 
jaśnieuie. 


Rozmaitości. 
Miłość będzie można szczepić. 


Ustalenie zapomocą analizy krwi 
ojecowstwą jest początkiem epokowych 
badań, które doprowadzić mogą do no 
wego ukształtowania się ludzkości. 


Znakomity geneolog wiedeński dr. 
Rudolf Kraus, na podstawie długole- 
tnich studjów doszedł do wniosku, iż 
przy transfuzji krwi można zmienić 
charakter ludzki i zamiłowania czło- 
wieka. 


Mozkiad jazdy kolejki pow. i kolei państw. 


ważny od 15 maja 1926 r. 


Krew ludzi dzieli się na 4 grupy; 
odpowiednie pomieszanie tych grup 
wytwarza różne skłonności. 

Miłość. przyjaźń, uczeiwość, możne 
zaszczepić ludziom tak samo, jak ospę. 

Nienawiści i sympatje pomiędzy na 
rodami nie są także przypadkowe, ale 
wynikają z ustosunkowanie się skla- 
dników krwi. 

jJdyby metodę dr. Krausa zastoso- 
wać oraktycznie, znikłyby wojny i na 
stałaby ogólna przyjaźń ludzka. I to 
wszystko dzięki s”prycce lekarskiej. 


Gdzie są krańce wszechświata? 


Obserwacje astronomów, że gęstość 
gwiazd zmiejsza się z wzrastającem 
odaleniem od ziemi, wywołały hipote- 
zę o krańcach wszechświata. Niepraw- 
dopodobny jest już wynikający z tej 
obserwacji wniosek, że ziemia lub 
choćby nasz system słoneczny jest w 
przybliżeniu centrum wszechświata, 
otoczonem neokoło oponą gwiazd, w 
| miarę odległości coraz bardziej rzednie 
jąca. Nowsze badania astronomów 
dają bardziej zadawalniające wyjsśnie 
nia tej sprawy. Oprócz ciemnych 
gwiazd istnieją. jak wykszują zdjęcia 
fotograficzne, w przestworzach także 
ciemne mgławice, które zasłaniają 
znajdujące się za niemi gwiazdy. Fakt 
ten tlumaczy domniemany brak gwiazd 
wielu okolice sklepienia niebieskiego. 
Od tego spostrzeżenia potrzeba jeszcze 
tylko jedoego kroku do wniosku na- 
stępującego: ponieważ mgławice te 
znajdująują się w różnych odległosciach 
od ziemi, musimy odnosić wrażenie, że 
dalsze regjony przestworza przy rów- 
nej gęstości gwiazd coraz uboższe są 
w gwiazdy, ponieważ wpływ zasłon 
i mgławicowych potęguje się w miarę 


dalszej odległości od ziemi, Tem sa- 
mem rozwiązana jest zagadka coraz 
większej rzadkości zagwiażdżenia fir- 
mamentu. 


NE EZ 
RUCH TOWARZYSTW. 


— Wąbrzeźno. 
wiatu Wąbrzeskiego*. W piątek 21 maja b r. o 
godz. 12 p. w hotelu p. Kaczyńskiego odbędzie 
się powiatowe walne zebranie związku osadni- 
ków na które ze względu ważny.h spraw upra- 
sza się o przybycie wszystkich członków. 

Za Zarząd 
Wł. Dzięciołowski 
Członek Wojewódzkiego Zarządu 

— Wąbrzeźno. Buczaeść Urczęduicy ! 
we piątek dnia 15. bm. odbędzie się w hotela 
pod „Białym Orłem“ punktualnie o godz. 8-mej 
wiecz. zebranie miesięczne Stowarzyszenie 
Urzędn. Państw. Samorz. i Komunalnych. 

Porządek obrad: 

1) Zagajenie, 

2) przeczytanie protokołu z ostatniego ze- 
brania konstytucyjnego i zebrania zarządu 

3) sorawozdanie delegata p, J. Kurzyńsk'ego, 

4) sprawa opałowa, 

5) sprawa wstępnego i ściągania składek, 

6) wolne wnioski, 

7) zamknięcie. 

Urzędników wszystkich dykasterji na powyż- 


sze zebranie najuprzejmiej i gorące zaprasza 
Zarząd 
— Wąbrzeńśno. Stow. Kat. Młodzieży 


Polskiej vrządza w niedzielę wycieczkę do Ra- 
dzyna, gdzie spotykają się dziesięć innych Sto- 
warzyszeń Młodzieży. — Zbiórka w miedzielę 
» godz. 5 rano przy Strażnicy. Chcemy 
wszyscy razem w Radzynie zamanifestować na- 
sze uczucia narodowe! — Przybądźcie wszyscy! 
„Gotów !* Zarząd. 

— Kowalewo. Zabrasie Kółka Rolniczego 
odbędzie się w niedzielę o godz. 5 ropoł. w o- 
kalu Sekoły Rolniczej. O liczny udział cztonków 
prosi Zarząd 

— Płużnica, Zebranie organizacyjne Osa- 
dvików oedbędzie się w niedziele 16 V. br. za- 
rez po nabożeństwie w zwykłym lokalu. 

Pożądeni i okoliczni Osadnicy. 


Wł. Dzięciołowski 
Kierownik Sekretarjata 


„Baczneść Osadnicy po- a 


— Wąbrzeźno. Związek Lu- 
dowo-Narodowy ! Zebranie odbędzie 
się jutro w sobotę o godz. 7 wiecz. 
na którem przemawiać będzie poseł 
na Sejm p. Sołtysiak. Zaprasza się 
członków i sympatyków. Zarząd. 


Gietda warszawska 

z dnia I2 maja 1926 r. 
1 dolar amerykański 10.05, 1 funt angielski 
50,46, 100 frank. frane. 32,85, 100 frank belg. 
30,98, 10) fr. szwaje. 201,12, 100 koron czesk. 
30,78, 100 lirów włoskich 41,70 100 szylingów 


austrj. 146,70, 
Gdańsk. 

Za 10 zł. loo Gdańsk 49.75—50 25. prze- 
kaz na Warszawę 50.31—50 44. Dolar w stosun 
ku do zł. 51856—5.1945. Dolar przekaz za 
Warszawę 995 -10.25. za 10) guid. w obrotach 
prywatnych '95 00 —195.3]8. 


Motowania giełdy płodów rolziczych 


w Pozaaniu 
z dnia 11 maja 1026 r 

A NADAWAŁY PLAJ ASO REN 32,00—33,75 
PEJEBIES: > KONIA tow A NS 4 52,00—54,00 
JeczGieR -.. S7WS= 32, 

OWIES 1.4 AREK wicej AE 31,00 —36,00 
Mąka żytnia 70 proe. . . . . . . —49,50 
Mąka pszenna 65 proc.. . . . . 78,00—81.00 
OWE ŻYCIA. 672056058 30 26,50 - 27,50 
Otręby pszenne. . . . « . « « . 20.00—21.00 


Gch Mo au Poz ia 29, 0—30,00 


Poznański targ na bydło. 
Z dnia {2 moja 1926 r. 
Cielęta: 


średniotuczone cieleta i njprzedn. ssaki —130 
mniej tuczone cjelęta i dobre ssaki . 116—120 
O) WANY WE? ENEA 106—110 
Świnie: 
pełnomięs. od 120 do 15 kg. żywej wagi . 224— 
pełnomięs. od 100 do 120 kg żywej wagi. —218 
miesiste świnie ponad 80 kg.. . . . - 200— 
maciory późne kastraty . . . . . 19=200 


Przebieg ożywiony. 


Druk i nakład „Głos Wąbrzeski* Wąbrzeźno 
Redaktor odpow: W Rzeczewski Wąbrzeźno. 


ze stasji Wąbrzeźno 


Kolejki | 
Powiatow. 


odjazd przy 
jazd 


"| Rodzaj inr. pociągu | 


odjazd 


iD SARI 
| Za łask. nadesłane nam życze- 
ważny od 15 maja 1926 r. nia z okazji naszego Ślubu skła- 
pm ! damy niniejszem nasze szczere 
Kolei Państwowej | . : 
olei Państwowej i U) podziękowanie 
Połączenie na stacjach węzłowych i M Szczególnie zaś dziękujemy Tow. 
i (i śpiewu „Moniuszko* za uświetnienie 


| 


aktu ślubnego swym śpiewem 
Leonostwo Radzimińscy 
Wąbrzeźno, dnia 11. V. 26. r. 


Licytacja przymusowa 


W poniedziałek, dnia 17 maja br. 
o godz. ll-tej przed południem sprze- 
dawać będę w podwórzu p. Gabela Ru- 
dolfa w Sosnówce najwięcej dającemu 
za natychmiastową zapłatę 


dwie siędmieleinie Krowy 
Egzekutor powiatoww 


Licytacje przymusową. 


ogłoszoną na dzień 17 mała br. u p. 


przy Wydziale Powiatowym w Wąbrseźnie. 


- £abla w Sesuówes 
od wotnje 
Egzekutor nowiatowy 


przy Wydziale Powiatowym w Wąbrzeźnie 


Licytacja przymusowa 


W piątek, dnia 21 maja br. o go- 
dzinie 10 przed poł na targowisku w 
Wąbrzeźnie będzie sprzedana egzekucyj- 


czarno-bystra krowa 
LUDOWIGE. 


także dla małoletaich 


od 14 lat począwszy, roczny kurs buchalterji 
pojedyńczej, włoskiej amerykańskiej, kaligrafji 
polsk. arytmetyki i korespondencji handlowej, 
stenografji, pisania na maszynie i t. p. rozpo- 
cznie się 1 6. 26 r. 

Zgłosz. przyjmuje się codziennie Wanda Fenska 
Wąbrzeźno — Wolności 66. 


Kierunek Toruń Kowalewo P. | Toruń Mokre | Toruń przedm. | 
l | A 
Golub przyj 5,40 | Chełmża p. 6,20 Bydgoszcz p. 6.00 j 
Brodnica 7,27 Chełmno 7,56 Inowrocław 5,27 $ 
X Grudziądz 7,43 Paznań 7,22 | 
4 j £ 
6,01| 6,44! Motorowy 341 M 3,12 j 1 aj.) CZD A | - 
' Golub przyj. 8,05 Bydgoszcz p. 10,30 | 
| Brodnica 9,23 Inowrocław 9,05 4 
WYS $, Poznań 14,50 
9,18] 0,55] Osobowy 321 le AAA E a 3 p 4 
| Golub przyj. 11,57 | Chełmża p. 1207 | Bydgoszcz 13,48 
| X Chełmno 13,22 Inowrocław 11,57 
12.00 | 12,33 | 308 9,42 Grudziądz 13,08 Poznań 14,50 
a | Bydgoszcz 14.04 
| 7 Inowrocław 16.57 
| Poznań 20,00 
2,46 | 3,23 | Pospieszny 305 2,21 2081 LĄ | RZ Warsz. Gł. 0,05 
| | Golub przyj. 18,55 | Bydgoszcz 19,25 
j Brodnica 20,09 Ino*zocław 20,52 
| | Chełmża 17,36 Poznań 23,51 
| | Bydgoszcz 19,05 Warszaw. Gł. 18 25 
| Chełmno 19,08 
15,50 .16,40| Osobowy 311 16,30 Grudziadz „PY A E vt pE 
+ „ A 
24,18 21,44 RAE. | 2143 Bydgoszcz p. 0,45 
Kierunek Jabłonowo Pom. 
WAZRNK arn a 2 POESPZAPRAZ a PRLER SEE 
Grudziądz p. 3,34 | Brodnica 202 3.17 
Laskowice „ 4,34 | N. Miasto — 4,33 
Tczew „ 6,19 | Lubawa — 6.30 
5 Gdańsk „ 7,45 | Działdowo 3,22 5,03 
; X Warsz. Gł. 6,35 940 
8,84| 916] Motorowy 342 0,56 i j ZWI KZ j 
Grudziądz p. 10,24 | Brodnica p. 10,13 
Laskowice 11,23 Nowe Miasto 11,27 
Tczew 13,45 Lubawa 13,43 
Gdańsk 15,15 | Działdowo 12,13 
| S7 7 3 7.9 
1550 | 16.04] Osobowy 312 ddd WANE 02% awa CEJ 
Brodnica przyj. 17,46 | nie zajęta 
15.50 | 16,40 3 322 SZ TRO: 3 | Pei owo ” Ee 3 ; ił 
18,10 | 18,51] Pospieszny 306 16,2 t s WA AREZZO 
—-] LOPEZ rt 
20,08 | 20,46 Osobowy KARNA: 18,38 f f: D - 222 = 
| Grudziądz p. 22,10 | Brodnica p. 22,06 | 
| Laskowice 0,24 | N. Miasto 23,10 
| Lubawa 1,04 
| Działdowo 0,22 
0,30 | 107 „328 | 20:33 WA TEJ 
X) Kursują między Toruniem a Jabłonowem Pom. i odwrotnie 


Pociągi pospieszne oznaczone są tłustem drukiem. 


zaprz. rewizorka ksiąg i rzeczoznawczyni sądowa 
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